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Kraków 20 lutego. 


Są chwile, gdzie uwaga publiczna tak jest 
w jedną zwrócona stronę, tak wyłącznie je” 
dnym zajęta przedmiotem, iż wszelkie usiło- 
wania żeby ją oderwać i w inny zwrócić kie- 
runek, byłyby nadaremne. Wypływa to 
z natury rzeczy; ani się temu dziwić mo- 
Aua, Paryż i negocyacye; które miy nim 
rozpoczną, mają dziś monopol publicznego 
zajęcia: próżnoby się kto starał dowodzić, 
że zmiana ministra w Hiszpanii lub proces 
ministrów w Danii, mają także swoją waznose 
i znaczenie. Ze nie są bez takowego, przyzna 
każdy chętnie, ale nie w tój chwili. Dzis 
ważniejsza podróż pełnomocników na konfe- 
rencye, czy hr. Orłow przybył już do Pa- 
ryża, czy Ali pasza zdąży na :czas, Cie” 
kawszy każdy najmniejszy szczegół o przy- 
jęciu lub nieprzyjęcia Prus do konferencyj, 
o usposobieniu Anglii, ciekawszy od zapo- 
wiedzianych reform w 'Turcyi artykuł Ti- 
mesa który dajemy we właściwćj rubryce, 
i tak dalej. ` 

Cóż dopiero powiedzieć 0 każdym sym- 
ptomacie coby mógł być skazówką wy- 
padku konferencyj ? "Du zdaje nam się nie- 
stety, że ciekawość publiczna nie będzie tak 
prędko zaspokojoną. Niedość na depeszy te- 
legraficznćj, która temi dniami nadejdzie, że 
się otworzyły konferencye, trzebaby wie- 
dzieć co na nich radzić będą. Jeżeli się nie 
mylimy, przedmiot narad pierwszych posie- 
dzeń trzymany będzie w ścisłćj tajemnicy. 
Kwestya pokoju i wojny rozstrzygnie się 
zapewne prędko, to każą wnosić wiadomo- 


KORESPONDENCYA. 


Lwów 14 lutego. 
Lwów choć ubogi w wydarzenia ważniejsze ma prze- 
cież właściwą sobie fizyognemią odróżniającą go wielce 
od innych na co nie mało najrozmał- 


jak się na pozór wydaje, ponieważ: towarzystwo nasze 


rozstrzeliwą się strony, skoro popęd ów zewnętrzny 
działać przestanie. Z tego d i 
sta na świecie, gdzieby tak mała wspólności łączników 
mieszkańców z sobą kojarzyło, 


cia, obrane zawody i stanowiska. spółeczne,. do ciągle- 
odosobniania: Wir 
je 


zapustnych już się na wieki w przeszłość pogrążyła, 
ocknął się (en i ów jakby z uśpienia, a uie chcąc i re- 


Nie będziemy się atoli | jakby tylko dla tego, 


ró- |radosna, ani pewność, 


Jka ani jednego nie było ba 
Zanen, Baló 


ści z Paryża, tak się miał wyrazić i Ce- 
sarz i hr, Walewski, tego zdaje się życzy 
sobie Anglia. Ale dopóki się nierozstrzygnie 
ta Pajgłdwniejsza kwestya , publiczność bę- 
dzie musiała uzbroić się w cierpliwość. Ter- 
min wszakże niedługi każe przewidywać 
zwołanie Senatu francuskiego na dzień 3ci 
marca. Mowa Cesarza Napoleona objawi 
zapewne w treściwych jak zwykle wyrazach 
deg konferencyj wypadek — lecz aż do 
véi chwili będziemy musieli zapewne tylko na 
domysłach poprzestać. 


KAorespondencya Czasu. 


Berlin 18 lutego. 

Uzupełniając ostatnie sprawozdanie z obrad sej- 
mowych nad projektem do prawa „o zwierzchnościach 
wiejskich W sześciu wschodnich prowineyach monarchii 
ruskićjć, to jest, mówiąe innemi słowy, o przywróce- 
niu właścieielom gruntowym władzy policyjnój nad lu- 
dem wiejskim nadmieniam, że projekt ten przyjęty był 
przez Izbę prawie bez żadnćj zmiany. Obrady nad ‘po- 
jedynczemi paragrafami były częściowo prawdziwie skan- 
Unt jłekroć jest mowa 0 niewoli, 0 ucisku, © Sro- 
giem obchodzeniu się Z ludem, eywilizacya niemiecka 
zaraż ma na pogotowiu przykład dawnćj Polski, wy- 
stawiając szlachtę polską jako zawziętych tyranów pod- 
danych swoich. A tu w roku Pańskiem 1856, hrabia 
Pfeil z Szłąska, w państwie inteligencyi, na publiezriem 
posiedzeniu reprezentantów kraju, wchodzi na mównicę, 
przyznając się Z największą otwartością do tak ochy- 
dnego obchodzenia się z ludem, do tak haniebnych za- 
sad, że niema podobnego dziś w Europie drugiego kra- 
ju, w którymby smiano cos równego publicznie obja- 
wić, nie tylko objawić, ale chełpić się ztego, i na do- 
miar drei: z przepisów prawnych, któreby chciały sta- 
wić zaporę takiemu obchodzemu się z lide. W $ 12 
wyżćj wymienionego prawa powiedziano: że jeżeli ten, 


jam a a na drugi 
były i zabawy. Czy to przeczuwanie jakićj 
rzyszło tuj 


stopniowana urok im 


wskazany, a nie z wewnętrznego do zabawy usposo- 
bienia. Nie podniosła ehęci do zabaw i wesołości wiet 
nawet o przyjęciu przez Rosyą pięciw punktów, co 
mają być podstawą przyszłego pokoju Swiata i to po- 
koju, który jak oddawna Zachód szumnie i głasno za 
powiadał, szezęście przeszłych ubezpieczy pokoleń i cy- 
wilizaeyi drogę otworzy do Rosyi okolonćj barbarzyń 
stwem jakby murem chińskim. Niestety ani ta wieść 
że półksiężyc już bezpiecznie 
klasyczną dawnćj Grecyi ziemię uszezęśliwiać będzie, 
ani przekonanie 0 szlachetnym sposobie myślenia pa- 


Ba Se naszego swą 
„ Wyższe towarzystw" E : 
ao m o gronie, że nawet, jak niektórzy twier- 


i ołówni ; w JExe. pana ; 
dzą, z tej głównie pózyczyny ke pa riamn 
recepcyach tańczono. 
zwanym: wielkiem Świecie - 
cznie przez podolaków. Mimo, wytworne gu: 
nie ujrzałeś i na nich. prawdziwej wo DEN, : 
stownie, choć może mniej ( 
ianych wielkich stolicach. U 
najnowszój mody wyświe eni, , Lg, 
gorocane: debiutantki. jaśniejące keng 
na te Së jakby z musu, EN 
jakby zresztą z przyzwyć . Rate 
ożywiającego wszystkich, tego COS w wyraże 

ran 


Zda: 


to D , 
j-| chy usposabia towarzystwo, Śledziłeś © By sb Ge 
aby okazać wyśmienitose 


u swego. o Sé 


<s: Każdy pospiesz 
| |z północy lub najdałój około drugiej. be? e BS szu- 


widocznie na spoczynek, 


by we śni 
kać; zapomnienia: troski tysiącznych, których 


dla zaspokojenia głodu, w czasie wielkiego niedostatku 


snącego oburzenia Izby nrabiowski członek stronnictwa 


jak należy wykonywać, nie może się do tskićh praw 
stósować, jakie są dane dla innych urzędników; ona 


- |stęp ludzkości całój zaprzeczać, 
| atoli nie lubi tego słuchać 


| rzucamy kamieniem na tego; 


e do radości i ucie+ 


k, 


Przyjmują sie do umieszczania w Inseratach: 
OGŁOSZENIA, ODEZWY, UWIADOMIENIA, DONIESIENIA wszelkiego rodzaju, ty- 
czące Się przemysł: SÉ, rolnictwa, sprzedaży, kupna, dzierżaw itp. za 


opłatą : p i 
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który piastuje zwierzchność policyjną w swoiói i 

dopusci się w jój sprawowaniu takiego k age 
ry przed urzędmkiem miałby przywiotł zbrodni albo 
przestępstwa popełnionego w urzędzie, wtedy stosują 
się do niego przepisy objęte Tytułem 28 kodeksu pra- 
wa karnego. Hr. Pfeil zabiera*głos prząciwko powyż- 
szemu paragrafowi, i dowodzi;* na jakie to niebezpie- 
czeństwo narażeni będą obywatele sześciu wschodnich 
prowincyj, jeżeli powyższy paragraf przejdzie; dowodzi 
tego na własnćj osobie, okazując, na jakie to kary er 
stawiłby go był ten paragraf za dotychezasowe wyko- 
nywanie w obrębie swoim władzy polięyjaćj. Powiada, 
że pomiędzy innemi przypadkami uwięził jednego razu 
człowieka, o którego jurydycznćj niewinagści był prze- 
konany, i trzymał go przez 5 dni w - qpa że 
w innym przypadku kazał człowieka, ttóry go w pe- 
wnem zgromadzeniu tkaczów był obraził ‘schwytać no- 
eną porą, i osadzić — będąc sędzią w śwłasnej spra- 
wie — na 8 dni w kozie; że jeszcze w zeszłym roku 
podobną popełnił zbrodnię przeciw człowiekowi, który 


wolności mo publicznćj na to używają, ażeby się 
chełpie ze Cen swoich, którzy osmielają się wcho- 
dzić na tę mównicę, wiedząc dobrze, Ze za to co tu 
mówią, nie są odpowiedzialni, którzy ośmielają się, 
czynić tu publiczne wyznania, że dopuścili się prze- 
stępstw, na które słusznem prawem. wymierzona jest 
kara domu poprawy. Szanuję wolność mówienia, i Spo- 
dziewam się, że mowca to en tu w Izbie powiedział, 
powtórzy i zewnątrz Izby, a wtenczas spodziewam Się 
i tego, że prokurator królewski uczyni swą powinnose. 
Hr. Pfeil wyznał otwarcie, že to co czynił, czynił 
z świadomością prawa, i poważył się nawet wystąpić 
z tem zuchwałem twierdzeniem, że właściciele ziemscy 
nie mogą i nie będą się do tego prawa stósowali. 
Stwórzcie więc sobie kłasę ludzi przywilejowanych, któ- 
ra będzie gniotła, kogo jéj się gniesć spodoba. Zapro- 
wadźcie także na nowo karę cielesną, jak to wam tu 
prawa strona proponuje, a zobaczycie, na czem się to 
skończy. Jeżeli wtedy wyrodzą się takie stosunki, w któ- 
rych my nie będziemy w możności, stanąć w Obronie 
szlachty, jakeśmy to w roku 1848 uczynili, nie skła- 
dajcie wtenczas winy tój na nas, będzie to waszem 
dziełem, nie my, lecz wy ściągnięcie na siebie przekleń- 
stwo potomności.* Możecie sobie wyobrazić w jakiem 
usposobieniu była Izba po takiem przemówieniu. Pan 
minister spraw wewnętrznych widział się zmuszonym 
zganić głos hr. Pfeila. Pan Gerlach usiłował wmówić 
w oburzoną lzbę, że nie zrozimiała dobrze tego, CO 
hr. Pfeil powiedział. Podstępne to tłumaczenie tém mo- 
cniéj rozdraźniło Izbę; Trzeba było uratować i honor 
stronnictwa; % nawet i honor Izby, w. którój taki głos 
mógł się odezwać. P. Wagener więc, w imieniti frakeyi 
swojćj, zaparł się publicznie i uroczyście  wszelkićj 
spólności z opiniami, które hrabia szląski objawił. Po- 
święcono psotnego kozła bogom konstytucyjnym na o- 
fiarę. Kreizzeitung oznajmiła równie uroczyście przed 
l ś opinią publiczną i- przed Światem, że zasady podobne 
osnowie mowy szląskiego hrabiego: „Jeżeli! wam jesz- potępia. Hr. Pfel zatem zgubionym jest człowiekiem. 
cze dotąd, rzekł, nie otworzyły się oczy; na to co nas Zgubionym? Pan Wentzel przypomniał w dalszym da. 
czeka że strony tych panków (kleine Herrn}, jak ich p. gu obrad, że zasady p. Gerlacha, wyznawane przez 
Gerlach nazywa (w stosunku do wielkiego pana, któ- ; niego dawnićj w Izbie pierwszćj, były stale przez po- 
rym jest króły, to zaiste nie chcecie ich otworzyć, chee- litycznych przyjaciół jego dezawńwowane; a późnićj za 
cie poddać głowę pod jarzmo takich to-ludzi, którzy własne ogłoszóne. Gdzie pewność, że dzisiejsze zapar- 


w całój okolicy, oderznął kawał Ścierwa końskiego (tłu- 
maczę dosłownie), wyrzuconegó na ponętę dla lisów; 
że innemu kazał za fałszerstwa 230 plag wyliczyć. 
„Wiem, że każde z tyc przewinień, prawił wśród ro- 


krzyżowego, prowadziło na parę, na kilka lat do domu 
poprawy. Ale nasza władza policyjna, jeżeli ją mamy 


może tylko być dyskrecyonalna; naszem postępowaniem 
kierować tylko mogą powinność, how pogarda 
Skrajna strona Izby była na tak nierozważną: przemo- 
wę jednego z swych członków w największym amba- 
rasie, gdy prezes sądu apelacyjnego w Raciborzu pan 
Wentzel wszedł na mównicę, i w szlachetnem oburze= 
piu, on mie szlachcie, powstał przeciwko tak haniebnej 


pięknego Świata ani dzwięki muzyki. ueiszyć nie zdoła- | Hegel REMY w którymś z dën sż ch filozofi- 
iy, Sien Li niemnićj okoliczność tegorocznym |cznych, Ze co istnie, Sa dobie, słowo a filozofa 
Si S ae i WE że żadne podczas ich trwa- służy dzis za usprawiedliwienię nie jednemu, co to 
BOONEZNYCH ZEURE Ä małżeństwo. Nie było i na|niedawnemi czasy w surowego bawiąc się dostrzegacza 
i wesołości: Schod Ge Geen Zeie äng = i błędów towarzyskich nagle się przeświadczył, 
nia się lub pokazania się— ale o bawieniu się weso- sp ja Ke wieder Meza. sc kz 
łem nie było mowy. Z tego też: względu byli. ni pie kadzidło. zapewne, co ma znaczyć 
izysejn=nejkapaiiii ANA u byli: niemal | takie zboczenie od przedmiotu obranego? Łatwa od o 
ich trwanie do najdłuższych por nę LE eeng e ao a. wystawić keng) zarysie 
dością nadchodzący popielee, z którym zwyczajny roz- | na nie. postęp i cywili aga gm Se E 
począł się znów bieg życia. W miejsce zabaw weszły | minąć admiracyjnych prides Kee znak af 
piątkówe i niedzielne pasye, a zamiast taheujących her- | bień , aby rysunkowi tego ważnego nie brakt Ge, 
bat, wieczory muzykalne, które przybycie p. Łapczyń- | Jest on wprawdzie bardze upowszechniony mi . bai 
skiego do Lwowa więcéj ożywiło. Młody ten wirtuoz | mi, lecz u nas może nieco więcćj, niż gi teg 
pianista: składał już na kilku wieczorach dowody swój | Jakie w innych stronach świata cywilizacya postępy 
niepospolitćj biegłości, a dziś ma publicznie na scenie | wywołała , jakich: zmian była powodem, i czy te zen 
Gang? zg $ okeh aa ny na korzyść były powszechności, nie może być przed- 
W żadnym może czasie nie nasłuchaliśmy się i nie | miotem uwag niniejszych, które poza obręby miasta 
naczytali tak wiele o postępach ludzkości (mianowicie | naszego: i kraju wybiegać nie mogą, a przynajmnićj 
na zachodzie) i o cywilizacyi cudów dokazującćj, jak |nie powinny. Słyszymy wprawdzie, że wszechwładny 
w obecnym. Wierzę w postęp ludzkości, gdyż całe o wpływ nowoczesnćj cywilizacyi ogarnął w swym ro- 
zwoju wszystkie kraje i państwa, zbliżył narody i po- 


nim świadezą dzieje; nie wątpię pas Io te 

ponieważ ona wypływem postępu, lecz z drugićj stro- | zacierał zbyt rażące odrębności, ; É jawy j 
hy a Een się zgodzić, | w kał widne nij ie stonie i wszyskie w zwiz 
że z umiejętnościami i przemysłem moralność i szczę. |ku z sobą. Zastanawiając się nad tém twierdzeniem 
ście powszechne. za równo: postąpiły. Być może, iż |muszę wyznać, że nie dostrzegam w nim wszechstron- 
jeste m w błędzie, może: zapatrują się na Swiat t obja- |ności przynajmnićj w zastósowaniu do naszych stron, 
wy jego uprzedzonóm okiem, ale to pewna, że mimo|z czego wnoszę, że albo nie jest prawdziwe, albo że 
przechwałek „ mimo rzeczywistego postępu w niejednóm, | cywilizacya o nas zapomniała. Jeżeli zmiany jej bywaja 
nie jesteśmy lepsi od ojców naszych, 8 w wielu wzglę- |dziełem, natenczas widocznie poruszyła i nas: swemi 
dach nawet gorsi. Zwykłe trzyma się każda pokolenie | skrzydły, ponieważ: wiele zmieniło i zmienia się u nas; 
ża: mędrsze: i: lepsze, niż były poprzednie i chełpi się |nie jedno przekształca się a z dawnemi kształtami za” 
postępem swoim; lecz gdy głębićj w rzecz wnikniemy, |cierają się nazwy i znaczenia. Zwaliska dawnego WI 
gdy zestawimy obok: dobrego Złe, obok przybytków |sokiego zamku są dźis miejscem rzeczywiście przyje- 
„ubytki, ileż to razy okaże: Się najwidocznićj „ że po- |mnój i miłój przechadzki, zkąd jak na dłoni masz z je- 
step. ów był urojeniem i złudą. Zresztą: jak trudno po- |dnój: strony całe miasto, z: drugiój część okolic jego; 
| tak ezęsto widać u|z Wronowskiego góry i z. wzgórz przyległych wyglą- 
pojedynczych narodów i w pewnych miejscowościach | dają ciekawie z strzelnic cytadeli Paez? dzia! stra- 
zamiast niego cofanie. się: a raczćj postęp: w zlém. Nikt |szniejszych od bajecznego smoka w jaskini Wawelu; 
i każdy woli być chwało- |zaraz w sąsiedztwie oglądasz dawny klasztor karmeli- 
jest tak powszechna, że |tanek, późniejszy spalony magazyn me 7 teraz 
od nićj wolny. Dla tego|w zakład naukowy, jak świadczy Dë? wielkiemi na 
kto nam bez: ogródki pra- |zieloném de złoconemi głoskami TH. 91 ko- 
wdę mówi; kto zaś w zwierciedle wiernćm głupstwa |ściół parafialny ś. Mikołaja njrzał w zed ztwie swo- 
nam nasze i $mieszności wykaże, godzien w mniema-| jem dumną wszechnieę » co' ma' nam: wSKaZywać drogę 
niu naszóm pójść na największe męki. Nie można się | postępa i cywilizacyi i oświecać rie naszą ; ogród 
przeto dziwić, jeżeli admiracya stała się powszednim [zwany  pojezuickim. jest ege w toku najzupełniej- 
zwyczajem, skoro nalen éi popłaca. Panegiryści nasi | szego przekształcenia: ` eg się Już kilkuset lip naj- 
XVII i XVIII wieku zrozumieli: dobrze to usposobienie | starszych emer H, nam tak niepotrzebnie ży- 
ludzkie „ a choć się dziś śmiejemy % szumnych i zda- pcie kdanwiktowan vi Alwara i wiele innych rzeczy i 
niem. naszóm niedorzecznych tytułów, któremi mowy | wydarzen 3 Pohnlank rag także laskiem: Węglińiskie- 
swe pochwalne opatrywali, robimy nie ledwie to samo»|80> ite sej ża dzikości romantyczną: swćj 
z opuszozeniem. tylko: przydługich tytułów,- i w odmienny natury nie uszła wpływom cywilizacyjnym, a wielki 
Só browar zasiadìszy najpiękniejszą jéj dolinę dostarcza 


nym. Chęć zyskania pochwał 
ledwie jaki mnich pobożny 


cie hr. Pfeila nie będzie jutro przez przyjaciół jego de- 
zawuowanem ? 


-ĆC.....,, 


Paryż 16 lutego. 

L*** Pomimo telegraficznych doniesień z Berlina, że 
hr. Orłow miał tam przybyć 14 i zaraz udać się do 
Paryża, przyjazd jego tutaj jest dopiero oczekiwany 0- 
koło 21 lub 22, Baron Brunnow z sekretarzem p. Wa- 
silczykowem i p. Felkerzamb z legacyi rosyjskićj w Bru- 
kselli są już od dni kilku. P. Brunnow 14go oddał wi- 
zytę ministrowi spraw zagranicznych hr. Walewskiemu 
i chcąc we wszystkićm zgodnie z nim działać, zdał od 
niego wskazania osób, u których wypadałoby mu być 
przed rozpoczęciem konferencyj. Wczoraj był Z wizytą 
u wszystkich prawie ministrów, wieczory zas spędza 
prawie codzień u pani Seebach. Wedle wszelkiego po- 
dobieństwa do prawdy, konferencye roapoczną się 23 
lutego i dłużój nad dni kilka trwać nie mają, bo ży- 
czeniem jest Cesarza, aby Izbom zwołanym na 3g0 
marca oznajmić zawarcie pokoju. Wszystkie zaś kwe- 
stye tyczące urządzenia Europy odesłane będą do kon- 
gresu monarchów , na który i król pruski zostanie Zâ- 
proszony. Na nim rozpatrzony będzie traktat wiedeń- 
ski i mocarstwa wszystkie mają się zająć rozstrzygnie- 
niem zadań obecnćj polityki w sposób zabezpieczający na 
przyszłość jeźli nie trwały pokój, to przynajmnićj u- 
suwający przeszkody do zapewnienia go Europie, czy- 
niąc dzisiaj zadość słusznym wymaganiom i potrzebom 
CZASU. 

Spodziewają się w Paryżu bliskiego napływu Ro- 
syan, dla których szczególny zawsze ma on u 
rok. l nietrzeba myśleć, że Rosyanie lubią Paryż 
dla tego tylko, że jest miastem par excelence, mody, 
gustu, zabaw — ciągnie ich do Francyi tajemna jakas 
władza, nieodgadniona, ponęta, z którój się wyrodzi- 
ła sympatya, którą wojna dwóletnia zamiast osłabić, 
podniosła raczój i nic niebyłoby dziwnego, żebyśmy 
w końcu traktowań ujrzeli zawarte przymierze między 
Rosyą a Francyą, przymierze, mające w sobie więcćj 
zarodów życia nad to, które wypadki chwilowe skoja- 
rzyły między Anglią i Francyą. 

Wiele familij rosyjskich stara się o mieszkania w Pary- 
żu i wtóm wielkie napotykają trudności. W tych osta- 
tnich latach więcćj zwalono domów aniżeli ich odbudo- 
wano, a w nowo postawionych niekażdy rad mieszkać. 
Ztąd brak ich widoczny i cena najmu wysoka. . Taki 
stan rzeczy potrwa jeszcze lat parę. Powiadają, że 
miasto Paryż otrzyma pozwolenie na: przedaż wielkićj 
części gruntu na polach Elizejskich, i że wzdłuż alei 
prowadzącćj od placu Zgody (Coneode) aż do Łuku try- 
umfalnego , staną wspaniałe pałace. Zniknie tedy prze- 
śliczna przechadzka i Paryżanie chcąc niechcąc będą 
przymuszeni szukać jéj aż w lasku Bulońskim, który 
może ją zastąpi zupełnie, jak miasto żbliży się ku 
niemu. 

Mianowanie księcia Gorczakowa na miejsce księcia 
Paskiewicza, Namiestnikiem Królestwa Polskiego, za- 
wróciło głowę Pani Pankratiew, która obiega wszy- 
stkie salony i każdemu chcącemu. słuchać lub nie, 
opowiada jakim zbiegiem familijnych węzłów książe 
Gorczakow jest jéj szwagrem. Pani Pankratiew jest jak 
wiadomo córką p. Wojdy niegdys burmistrza w War- 
szawie — jéj córka należy do piękności wielce podzi- 
wianych w towarzystwach tutejszych. 
dziś spragnionym gościom piwa podostat! iem; niektóre 
eege ` pozmieniały się tak znacznie, że kto 
w nim dawńo nie był, z trudnością tylko mógłby je 
poznać, ponieważ na miejscach pustych powyrastały 
jakby siłą czarodziejską rzędy domów, kamienie a na- 
wet gmachów ogromnych, gdy znów indzićj dawniej- 
sze gmachy gdzieś się podziały. Nie zapuszczając się 
w dalszy opis zmian wielu innych poprzestanę na wy- 
mienionych, które świadczyć się zdają, że i o nas cy- 
wilizacya nie zapomniała, chociaż skeptyk jaki gotów 
przeciwne postawić twierdzenie i dowodzić, że w tóm 
wszystkiem niema rzeczywistego postępu ale zmiany 
tylko, które czas w swym biegu w każdóm większóm 
zdziaływa mieście. Trudno każdego przekonywać , boć 
jak twierdził któryś z uczonych naszych jeszcze się 
ten nie urodził, aby wszystkim dogodził. 

Postęp cywilizacyjny, który tyle rzeczy martwych 
poprzekształcał, okazał się dzięki danemu z zewnątrz 
popędowi i we wszelkich stosunkach i objawach życia. 
Najsilnićj atoli objawił się wpływ jego zbawienny od 
lat dwudziestukilku w stopnlującój się ciągle drożyznie. 
Dawnićj bywała u nas taniość wszystkiego, eo do u- 
trzymania życia niezbędne, tak wielka, że bez zbyte- 
cznych wysileń każdy łatwo mógł sobie zarobić na u- 
trzymanie, co bez wątpienia wrodzonćj człowiekowi 
chęci próżnowania otuchę dawało. Aby temu zapobiedz 
i pracowitość zestopniować , wywołała myśl cywiliza- 
cyjna drożyznę, która z roku w rok jak na drożdżach 
rośnie, 8 mamy nieraz ceny, które obok paryzkich i lon- 
dyńskich śmiało stanąć mogą. Gdzieindzićj wzmagały 
się ceny Z wzrostem ludności przemysłu i środków 
zarobkowania; u nas przeciwnie pojawiła się odrazu 
jakby Minerwa z głowy Jowisza z wszelkiemi przybo- 
rami. Nagła zmiana sSprowaądziła nędzę i niedostatek 
tam, gdzie ich pierwćj nie znano, gdzie nawet do pe- 
wnych wygód było prym yoaijenie, Rzemieślnik, wy- 


CZAS z Czwartku 


Pani A...p żona jenerała rannego nad Dunajem, któ- 
rój przyjazd lada chwila spodziewany, zadość czyniąc 
życzeniom swego męża, pragnęła koniecznie mieć swój 
portret pędzla p. Winterhaltera. Wiadomo, że malarz ten 
robi portrety młodych i ładnych kobiet. Pytany o cenę, 
oświadcza, że osoby do tój ostatnićj kategoryi należące 
płacą 3,000 fr. Ofiarowanomu 1,000 fr. więcćj, odmó- 
wił, bo i jakże odmówić nie miał, kiedy dla tych wła- 
śnie powodów nie chciał malować. Księżna Lieven lę- 
kając się pójść w póniewierkę, ciekawym jak się ztego 
trudnego położenia wykręci, po przyjeździe pani A.D. 

Jenerał Bosquet mianowany senatorem odjechał do 
Krymu. Opowiadał on przyjaciołom zdarzenie, które go 
najbardzićj w życiu całem rozczuliło. Podczas kiedy 
był ranny i niesiony na noszach przez czterech żołnie- 
rzy, kula armatnia zabija jednego z nich, tapczan traci 
równowagę i przechyla się na stronę opierając się o 
leżącego na ziemi żołnierza śmiertelnie rannego. Ten 
śród bólów pyta kolegów swoich kogo niesiecie ? Ci 
milezeniem odpowiedzieli na pytanie, bo w czasie woj- 
ny nie godzi się ogłaszać imion rannych wodzów — 
„Mnie powiedzieć możecie, bo ja rychło skonam.* Na 
imie Bosquet, z piersi leżącego wyszedł jęk tak bole- 
sny, że g0 z niczem porównać nie można, na rękę 


jenerała spadły łzy gorące i pocałunek żołnierza razem 


z ostatniem jego tchnieniem. paa 

Nic pewnego jeszcze powiedzieć nie można, w jaki 
sposób skończy się nieporozumienie między Anglią i 
Stanami Zjednoczonemi. Jeśli przyjdzie do wojny, bę- 
dzie to wielkiem nieszczęściem dla całego świata, a 
wątpię, aby republikanie w swćj mierozsądnój bucie 
wyszli z tryumfem. Jeśli podoba się Anglii na brzegach 
Afryki uorganizować parę pułków  murzynów i WySA- 
dzać ich w południowych Stanach Zjednoczonych, i wi- 
mie wolności czarnych powołać ludności do walki, kto 
wie jaką to rzezią okropną się skończy. Żywiołów do 
Wéi nie brak w Ameryce, a codzienne krwawe sceny, 


jakie temi dniami jeszcze odnowiły się w Cincinati gro- 


żą ziszczeniem się tych przepowiedni. 5 

Na koronacyą Cesarza rosyjskiego odbyć się mającą 
w sierpniu w Moskwie, wysłany będzie ze strony Fran- 
cyi hr. Morny. 


Londyn 15 lutego. 

L. Rozpoczęty rok parlamentowy postępuje zwyczaj- 
nym trybem. Wnioski jednak rozbierane tyczą się pra- 
wie wyłącznie urządzeń wewnętrznych, ułatwień dla 
handlu i naprawy praw mało interesujących czytelnika 
zagranicznego. Wypadki przeszłe wojny roztrząsają się, 
lecz o przedmiotach politycznych związek mających 
Z nadchodzącym kongresem paryzkim, zachowuje się 
zupełne milczenie widocznie według postanowienia przez 
Izby przyjętego, aby w niczóm draźliwością mów na- 
rad o pokój nie przesądzać , nie zwichnąć. Jedno tylko 
zapytanie zrobione było ministrom o rozgłaszanych spo- 
rach z Ameryką, na co lord Palmerston dał stósowne 
i zaspakajające objaśnienie. O tém miał już czytelnik 
w jednym z poprzedzających numerów Czasu i nie dało 
by się nic- oprócz tego że ten ruch wojenny A- 
meryki jest tylko fakcyjny, stronniczy, nie przez wszy- 


stkie stany podzielany, i że za odebraniem wiadomości 
o przyjęciu ultónatum austryackiego przez Rosyą i o 
kongresie paryzkim , on rozchwieje się i ucichnie. Z po- 
między najświeższych wniosków był jeden o spółce 


odwiecznym przepisom cnoty i religii uczynić. Lecz 
ludzie tacy należą do wyjątków a przeważna = więk- 
szość śmiertelnych idzie zwykle za popędem chwili, za 
instynktową . żądzą zwierzęcą zapewnienia ` sobie jak 
największćj przyjemności tuziemskićj. Nie więc dzi- 
wnego, że wzmagająca się drożyzna w wielu sferach 
nie małą wywołała demoralizacyą , skoro czas nadszedł 
pokusy. Nie obwiniamy ani klas ani pojedynczych sta- 
nów, lecz. wskazujemy złe bez ogródki; wskazujemy 
szerzącą się zarazę aby stósownych do jój usunięcia 
użyto środków. Nie naszą winą, że złe istnie, że 
w coraz większych występuje rozmiarach ; wskazaliśmy 
główne jego źródło, a teraz wracamy do przedmiotu 
naszego. Trudność dziś zwiększona upewnienia sobie 
wszelkich potrzeb życia podkopała wszelkie inne uczu- 
cia, prócz egoizmu, który za to w całćj gloryi jaśnieje. 
Człowiek zmienił się w obliczającą zyski tylko własne, 
maszynę, zamknął w sobie lub :wytępił współczucie, 
stał się narzędziem przedajnym , skoro mu to korzyść 
przynosi, i zrzekł się pozoru nawet samodzielności. 
Nie przeczę, Ze zawsze mnićj więcćj tak bywało, ale 
i to pewna, że dziś u nas egoizm wyżćj niż kiedy- 
kolwiek sięgnął. Pieniądz jest dziś wszystkiem , jest 
drogą i kluczem do przekonania, Serca i sumienia, a 
powinność , obowiązek moralny, cnota i religia tyle je- 
dynie mają mocy i znaczenia, ile im obawa lub przy- 
mus chwilowo nadadzą. Nigdy może nie sprawdzało 
się u nas bardzićj przysłowie: Kto smaruje ten Jedzie! 
Słuszność , niesłuszność stały się dziś frazesem niele- 
dwie, do którego nikt nie przywiązuje znaczenia, choć 
nieustannie go wygłasza. Trudno głębiej w rzeczy te 
wnikać, bo nieproszony krytyk i moralista padłby tu 
koniecznie ofiarą, jak i w dawniejszych czasach nie 
jednemu się przytrafiło. Lecz myli się każdy, kto sobie 
lekce to waży. Jestto bowiem wrzód niebezpieczny, 
który organizm nasz spółeczny toczyć zaczyna, a im 
się głębićj weżre , tém trudniejsze będzie leczenie. Czuje 
to każdy, lecz wypowiedzieć się lęka » à dla czego? 
Byliśmy zawsze mniemania, że cywilizacya i postęp 


da z oświatą w parze, bez którćj nawet niemożliwe. 


Czy tak jest lub nie, próżnoby: się rozwodzić, Dziś 
skromniejsze życzenia nasze. Nie marzymy już teraz o 
oświacie, która jak wszystko na Świecie ma swe do. 
bre i złe strony, lecz pragnęlibyśmy tylko, aby nam już 
raz cywilizacya lepsze nieco oswietlenie przyniosła. Kto 


| yi za granicą i przypatrzył się oświetleniu miast ta- 


| 


mecznych, niech nie wychodzi u nas wieczorem na uli- 
cę, mianowicie, gdy w skutek słoty dłuższćj lub od- 


wilży zimowój, na nierównym po największćj części nieje; bo u nas nęci każda nowość, 
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kupieckiej (partnership), drugi o dach pobieranych 
w niektórych przystaniach od przypływających okrętów, 
a trzeci wielce ważny o skasowaniu zupełnóm sądów 
kościelnych, przed które dotąd wytaczane były nie sa- 
me sprawy dotyczące się spraw kościoła i księży, ale 
także sprawy testamentowe i rozwody. Co do archi- 
wów testamentowych, największy nieład miał w nich 
panować i opłaty były ogromne, a co do rozwodów 
jeszcze ogromniejsze , że dla ubogich rozwody stały się 
niepodobieństwem, a dla bogatych były rujną ma- 
jątków. Jak wielkie bywają w sądach kościelnych ko- 
szta, można sobie wystawić z tego, Ze osądzenie je- 
dnćj sprawy arcybiskupa kanterburskiego przeciw je- 
dnemu z dziekanów utrzymującemu dogmata sprzeczne 
kościołowi anglikańskiemu , kosztowało 10,000 funtów; 
a Sprawa ta jeszcze nieskończona, i apellacya może 
iść do wyższego sądu. Te koszta niezmierne sądów 
kościelnych utrudniają wymiar sprawiedliwości ; zatru- 
wają związki spółeczne, słuszne więc w parlamencie 
nastawanie na ich zniesienie i na przeniesienie ich ju- 
ryzdykeyj do trybunałów cywilnych. Lecz to należy do 
pomniejszych urządzeń wewnętrznych. Przechodzę do 
ważniejszego, które i na stałym lądzie może zasługi- 
wać na uwagę. 

Wytoczyła się w Izbie lordów i trwa obecnie spra- 
wa D zamiar pogwałcenia przywilejów téj Izby i sa- 
mych lordów do rzędu parów należących; wiadomo 
bowiem że nie-każdy lord angielski na mocy tego ty- 
tułu ma prawo do zasiadania w Izbie wyższćj jako 
senator. A jak i przez kogo ten cios na przywileje tak 
wysokiego ciała jest wymierzany, to zapewne czytelni- 
ka zdziwi; bo według ich rozumowania przez samą 
królowę Wiktoryą , pomimo tego że ją ustawa konsty- 
tucyjna od wszelkiego uczynku złego uwalnia, i przez 
obecne ministeryum; więc lorda Palmerstona jako na- 
czelnika ministrów robią za przypuszczenie takowego 
ataku na przywileje odpowiedzialnym. Wyjaśnię rzecz, 
bo tego potrzebuję. Izba wyższa, czyli lordów z przy- 
wilejem parostwa, nie jest jedynie cząstką prawoda- 
wczą parlamentu jak Izba niższa, ale jest w części 
także wykonawczą. Ona składa sąd najwyższej instan- 
cyi. Do méi idą apelacye od innych trybunałów z ca- 
łego kraju, i ona ostatecznie spory różnego rodzaju 
rozstrzyga; a nawet rozwody małżeństw lordowsk ch, 
ona sobie wyłącznie zachowała. Jako przywileje Izby 
lordów są wielkie. tak i czynności ich niemnićj obszer. 
ne, gdyby chcieli i mogli im zadość uczynić, i wydołać. 
Lecz właśnie co do możności postrzegano od kilku lat 
wielką i corocznie wzrastającą nieudolność . członków 
w Izbie. Nazbyt mała liczba zdatnych i wytrawnych 
ludzi między nimi, brak znajomości prawa różność i 
sprzeczność wyroków w sprawach rozsądzanych przez 
Izbę, kończyła się najczęścićj z pokrzywdzeniem stron 
mających sprawiedliwość za sobą, stały się przedmio- 


tem szyderstwa dla prawników. Nie bez słusznćj przeto | 


przyczyny dziennik Times twierdzi, że sądy apelacyj. 
ne które dawnićj tyle miały powagi i czyniły wielki 
zaszczyt dla Izby lordów, stały się nieznośnym uci- 
skiem i krzywdą dla narodu ,. a skandalem i hańbą dla 
nich samych; nazywa on je rakiem trawiącym serce 
sprawiedliwości, trucizną zatruwającą ją u samego 
Źródła. Rząd bacząc na to wzmaganie się złego i chcąc 
mu zaradzić, zamierzał zasilić izbę lordowską takim 
żywiołem coby osłonił szlachetnych parów od zarzutów 


wieczorem w czasie jesieni lub zimy przy mdławóm 
świetle latarń naszych czy to z domu czy do domu, 
rozmyślałem nad tóm, jakiby był właściwie główny cel 
ich porozwieszania? Światło ich tyle ma jedynie siły, 
że wskazuje punkt na którym latarnią przytwierdzono 
i opromienia najwięcćj kilkanaście stóp czworobocznych 
ulicy. Po za tym okręgiem oświetlonym jako tako za- 
czyna się półcień=a dalój zupełna ciemność przez kil- 
kanaście kroków, nim znów wejdziesz w półcień przez 
drugą latarnię sprawiony. Tak brniesz na przemian 
w świetle i ciemnościach przez wszystkie ulice—i le- 
dwie w dzielnicy rynkowej z nieco lepszóm spotkasz 
się oświetleniem. Można się wprawdzie tak z złóm jak 
z dobrém oswoić, a mieszkając zresztą czas dłuższy 
w mieście, trafi się i po omacku w każde miejsce, lecz 
wieść tego co się gdzieindzićj dzieje , obudza czasami 
niepotrzebne pożądliwości.  Chodzili nasi ojcowie przy 
tych latarniach, możemy i my chodzić, albo najlepićj, 
gdy ciemno, siedzieć w domu. Słychać było przed kil- 
ku laty, że ma przyjść kiedyś tam do oświetlenia ga- 
zem,—ale w dalekićj to jeszcze przyszłości. Nie sądź- 
cie przecież, by i to słabe oświetlenie dobrych stron nie 
miało! I owszem, ma jednę bardzo zaszczytną, okry- 
wa bowiem dobroczynnóm półcieniem swojem roje słu- 
żebnie jednój z bogiń starożytnych, które w pewnych 
godzinach wieczornych po najwięcéj uczęszczanćj stro- 
nie rynku i przyległych ulicach na przechadzkę wycho- 
dzą. Czy i to owocem być ma cywilizacyjnego postę: 
pu? Niewiemy, ale tak być musi zapewne, skoro wła- 
ściwy urząd na to oczy przymruża. Więcćj surowości 
nie zgorszyłoby nikogo, bo choć wiele złego koniecznóm 
dziś się stało w zepsutych spółeczeństwach ludzkich, 
nie wypływa ztąd przecież, by złego nie starano się 
ile możności ograniczać. ` 
Zostawiając sobie na inny raz dalsze dopełnienie dość 
pstrego obrazu stosunków naszych towarzyskich, prze- 
chodzę do innych przedmiotów. W ostatnich trzech 
dniach zeszłego tygodnia odbyły się trzy posiedzenia 
licznie zebranych członków tutejszego c. k. Towarzy- 
stwa rolniczego. Prócz zwykłych sprawozdań z czyn- 
ności komitetu, rozbierano na nich niektóre rolnictwa 
krajowego dotyczące kwestye. Najważniejszóm niezawo- 
dnie dziełem, które usilnym staraniom towarzystwa te- 
go zawdzięczamy, jest szkoła rolnicza w Dublanach. 
Jaka była potrzeba téj szkoły, świadczy to najlepićj, 
że więcój nierównie zgłosiło się kandydatów na uczniów, 
niż obecnie zakład mógł przyjąć, Zachodzi jedynie py- 
tanie, czy jak we wszystkićm tak i tu zapał nie zwol- 
a ledwie spowsze- 


bruku błota i wody do zbytku się zbierze. Idąc nieraz! dniała, nikt się O nią już nie troszczy. I to u nas 


a może i dopomógłby ich wyrwać z ciężącego poni- 
żenia. ` ` 

Według konstytucyi angielskićj ministrom służy pra- 
wo nie tylko w razie potrzeby krajowój, ale nawet 
w widokach wzmocnienia swego stronnictwa w Izbie 
wyższćj, podawania monarsze do wynoszenia kogo ze- 
chcą, i ilu zechcą,. na godności paroskie. Sposób 
kreowania parów dozwolony ustawą jest dwojaki: je- 
den dziedziczny, w jakim razie godność ta przechodzi 
na potomstwo; drugi dożywotni, kończący się z ży- 
ciem zaszczyconego tą godnością, Obydwóch kreacyj 
liczne są przykłady w history. Że królowa Anna, na 
przedstawienie swych ministrów , za jednym razem 12 
parów dziedzicznych mianowała; lecz od tego czasu, 
przez cały przeciąg 150 lat, nie było przykładu krea- 
cyi tylu parów, pojedyncze osoby tylko od czasu do 
czasu na to dostojeństwo wynoszono. Zostawionóm 
to było do woli ministrów , któréj oni przez uszano- 
wanie dla arystokracyi nienadużywali. Co do dożywo- 
tnich parostw (life peerage) ustawa niewzbrania im 
wynoszenia i na nie; „| mają w tém równie powagę 
dziejów dawniejszych jako i nowszych za sobą. Da- 
wnićj nie jedni mężczyzni, ale nawet niewiasty wyno- 
szone były przez królów na takowe dożywotnie paro- 
stwa, z wyłączeniem ich wszakże, przez wzgląd na 
płeć, od zasiadania na obradach Izby lordów. I teraz 
na téj samćj zasadzie biskupi protestanecy jako paro- 
wie w Izbie wyższćj zasiadają dożywotnie, z wyłącze- 
niem ich potomstwa od tego zaszczytu. Dowódzcy woj- 
ska wynoszeni byli także na parów, lecz z przedłuża- 
niem na trzech potomków po nich, pobieranćj przez 
ojca pensyi dla postawienia ich w możności utrzyma- 
nia się z godnością na tém dostojeństwie, ile że woj- 
skowi angielscy nienależąc w ogólności do klasy bo- 
gaczów, nie wiele dla dzieci zostawiają majątku. Toż 
samo daje się zastósować do prawników choćby naj- 
sławniejszych: dochody ich z palestry mogą dla nich 
samych po wyniesieniu na parów wystarczyć, ale nie 
dla następców. Ministeryum Palmerstona bacząc na nie- 
dogodności wynikające z ubóstwa dla Izby wyższćj; 
niechciało jéj narzucać osób nieposiadających dostateczne- 
go majątku, zwłaszcza, że Izba już od 8 do 10 ta- 
kich parów potomków dziedzicznych właśnie po przod- 
kach prawnikach , w swóm kole miała; a że potrzeba 
okazała się biegłego prawnika dla przeprowadzenia ró- 
źnych wniosków prawniczych w mowie od tronu wy- 
rażonych, rząd upatrzył takiego w osobie barona Parke; 
i królowa mianowała go parem pod tytułem lorda Wen- 
sleydale. Jest on bezdzietny, i rząd umyślnie obrał go 
dla tego na para tota sua vita durante , jak prawo i 
ustawa opiewa, ażeby: ochronić Izbę lordów od niedo- 
statnich i zdolnościami jak najczęścićj się zdarza nie- 
wyrównywających ojcom współkolegów. To co wielom 
wydawało się mądrą przezornością i niemal chlubą dla 
ministeryum, sprowadziło nań wielką i wcale niespo- 
dziewaną burzę. Za pierwszóm odczytaniem wniosku 
o nominacyi nowego para dożywotniego , odrzucono wnio- 
sek większością 33 głosów; a między najuporczywsze- 
mi przeciwnikami wnioskowi byli właśnie owi pa- 
rowie pochodzący pierwiastkówo z prawników utrzy- 
mujący, że niepotrzeba . było więcćj parów prawni- 
ków. „Drudzy uważali wniosek za niepotrzebne na- 
ruszanie przywilejów Izby lordów, za wybieg i pretekst 
ministrów do dalszych na nią zamachów ; lecz zyska- 


także nie nowina, że się obce bogi nad swojskie przenosi. 

Wzmianka o szkole, choćby rolniczćj, wiedzie nas 
wprost do literatury, o którój nie wiele da się powie- 
dzieć, jeżeli nie zaglądniemy do tek naszych uczonych, 
jeżeli cheiwóm uchem krążących nie zachwycimy po- 
głosek o przygotowywanych utworach. Zacznę od po- 
ważniejszćj części piśmiennictwa. Pan Stanisław Przy- 
łęcki pracujący od lat wielu nad dokładną bibliografią 
polską, pomnaża ciągle gotowe już prawie dzieło swoje 
i doprowadził je do takich rozmiarów, że nakład tegoż 
bardzo zamożnego wymaga wydawcy. Uczony ten bi- 
bliograf starał się wykazać w nader ważnój pracy swo- 
jej cały ogrom literatury naszćj i prawdziwą ten wy- 
rządzi krajowi usługę, kto dzierżąc do zbytku dary 
nieba, dzieło to swoim wyda nakładem. Lecz podobnoś 
długo trzeba będzie czekać na to! Pan Alexander Ba- 
towski, zajmujący się ciągle i niezmordowanie poszu- 
kiwaniami dziejowemi, zebrał i uporządkował prócz ko- 
deksu tynieckiego ważne bardzo materyały do rokoszu 
Mikołaja Zebrzydowskiego. Ciekawy ten ustęp dziejów 
naszych, wystawiany dotąd w myśl stronnictwa zwy- 
cięskiego w świetle fałszywóm, oczekiwał napróżno su- 
miennego dziejopisa. Zebrane przez p. Batowskiego 
materyały, z Źródeł po największćj części rękopiśmien- 
nych, pochodzących od świadków naocznych , rzucą 
wiele światła nietylko na sam rokosz ale i na całe pa- 
nowanie Zygmunta III. Mamy nadzieję, że szanowny 
badacz nie będzie ze szkodą rodaków pracy swój wa- 
żnéj długo jeszcze w tece zamykał, lecz ja najprędzćj 
na widok ją wyda publiczny. — Pan Witowski pracuje 
obecnie nad drugićm wydaniem swój historyi natural- 
nój. Będzie to najzupełniejszóm przerobieniem dzieła 
tego i możemy się spodziewać, że autor zwiedziwszy 
w odbytój podróży tyle gabinetów zagranicznych, gdzie 
zebrano wszystkie nieledwie skarby przyrody, w pono- 
wnóm tóm wydaniu nie jedno ulepszy i dokł adnićj 
rozwinie. 

Tłómacz Oberona, pan Wiktor Baworowski, zajmuje 
się od niejakiego czasu przekładem Child Harolda na 
język ojczysty. Dziwiło nas oddawna, że mimo tylu 
przekładów z obeych języków, do poezyi Byrona nikt 
się brać nie chciał, a przyczyną główną trudność, jaką 
tłómacz co krok w nich napotyka. Będziemy wdzię- 
czni panu Baworowskiemu, jeżeli piękny ten utwór 
wielkiego Albionu wieszcza na język ojczysty przeleje. 
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d z 
cła wa Dee po wyjściu zd inna ręka chwy. 
f y p , ręka pewnój i rój D gaci 

Niechaj mówią ci, którzy nas się boją lub nam leie przez namiętność ubiegajęcćj się za jen Poe 
zazdroszczą, że spełzła chwała naszego oręża, że berlińskićj. Pani ta ani chwili nie zachwiała się, wzi ta 
ei urok jakiśmy w oczach ich mieli. Potwarzom |szal i zapłaciła gotówką. Nazajutrz przysyła król do 
ym równie jak oni sami niedajemy wiary. Mamy Gersona po szal, który się królowéj tak bardzo podobał 
Właściciel sklepu posył 

- . Posyła po szal do osoby, która go ku- 
Yy £ 
pila, tłumacząc się, że szal ton był zakupiony przez kró 
lowę, a tylko przez omyłk roi 
ME t 7 rę dostał się w ręce nowéj na- 
beem 1 ofiaruje stracić 200 tal., by go napowrót do- 
stać, Ale właśnie ta okoliczność, iż to szal dla królowój 
przeznaczony, bardzićj jeszcze draźni miłość własną b 
, 4 bo- 
gatój mieszczanki, która powiada, że za nic go nie od- 
stąpi. Gerson pobiegł do dworu usprawiedliwić się, ale 
królowa już nie zajrzała więcćj do sklepu jego; król zaś 
jak powiadają, rzekł dowiedziawszy się o tém, iż cieszy 
go, że poddani jego mają więcój niż on pieniędzy. 

b Spectator donosi, że naczelny archiwista wielkićj 
Izby deeg (high court of Chancery) w Londynie, Sir 
John Romilly wprowadził w wydziale swoim nieznaną d». 
tąd w Anglii nowość, która wielkie Seege podziwię. 
nie. Posadę bowiem jednego z pisarzy powierzył kobie. 
cie. „Urzędniczka* ta jest zamężną i matką czworgą 
dzieci, które zapewne mąż piastuje 1 bës, Jedy fo- 
na w biórze siedzi; lecz tego dziennik powyżćj wzmian. 
kowany nie podaje. Przykład ten gotów znaleść naślą- 
dowców: jeżeliby naczelnicy biór otoczyć się mieli gro- 
nem płci pięknój, posada takiego naczelnika byłaby nie- 
raz godną zazdrości. Dobrze to jednak, że w Anglii urzę- 
dnicy nie noszą mundurów, boby to nielada było zada- 
nie, jak ubrać takiego urzędnika niewieściego. ? 

;| — Anglicy nie zaniechali myśli połączenia swojego 

kraju z. Europą, tak aby suchą nogą dostać się tam i na- 

redut naprzeciw brodu nad Czarną; również zaczęli powrót. Budowa podziemnćj drogi pod cieśniną kaletań- 
, 


köpas Lei ską, o któréj niedawno pisano, na nowo porusza pióra i 

y=: zem më: „wzgórza zwanego „GŁOWĄ | nie daje spać inżynierom. Mining ger opisuje pro- 

prówa PR pz véi działowy i strzelców celnych | jekt inżyniera angielskiego W. Austin, który da się po- 

tym ba wd maa wybrzeża przeszkadzał | krótce temi słowy skreślić: Droga wynosić ma 22 mil 

a se H l go stycznia usiłowali żołnie- ang. i składać się z trzech od siebie oddzielonych skle- 
przyjacielscy urządzić lożament około dawnćj 1, 


Gonueńskićj wieżę” | l ( pień tunelowych murowanych według metody Hutchinsona. 
) ży, lecz dobrze kierowany ogień na- Cały tunel wybudowany ma być w formie łuku, tak iż 


w środku kanału wypadnie najwyższa jego wyniosłość, a 
ku obu brzegom pochyłość, iżby na przypadek zawalenia 
się, można było wyprowadzić z niego wodę. Warstwa 
ziemi między sklepieniem a dnem morza wynosić ma 60 
stóp grubości. Pomiędzy kolejami potrójnemi w tunelu idą- 
cemi pójdą druty telegraficzne. Tunel będzie zaopatry- 
wany powietrzem świeżem przez wentylatory w formie ko- 
minów sterczące najmnićj na trzech punktach. Szczyty 
tych kominów mają służyć za latarnie morskie dla sta- 
tków płynących po kanale. Cała budowa obliczona jest 
na 6 mil. f. szt. i ma być wykończoną w ciągu lat 7. 
Obliczeniom tym służy za zasadę przypuszczenie geolo- 
giczne, że na całćj przestrzeni podziemia kanału kale- 
tańskiego, nie znajdzie się innych pokładów prócz wa- 
pienia. 
aw E 
Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 
Wiedeń. Kursa telegraficzne z dnia 20go lutego.— 
Metaliki 5-procent. aa? — Metaliki 4'/ą-proc. — .— 
Metaliki 4-proc. 66. — Metaliki 5-proc. z r. 1853 747/,. 
Metaliki 5-proc. z r. 1842 —. — 21/,proc. 847), 1 
1-proc. 19'/ą z ciągn. — z 1830 r. 250, 302. — Poży- 
czka narodowa 5-proc. 84/6: — dto 41-proc. 787/5- 
dto z r. 1850 4-proc. 59. — Augsburg 1041/,. — Lon- 
dyn złr. 10 kr. 18. — Paryż 121'/5.— Akcye Bańkowe 


wszy tę większość nad ich własne spodziewanie, skło- ktykantowi konceptowemu austryackiej prokuratury wszystko nielęksia się ut ki 0) 
nili się w końcu do odesłania całćj sprawy do komi-| finansowej Dr. Inocentemu Zeillner. ein, O19 UEM 3. 
tetu przywilejów pod roztrząśnienie : z istotnie było 
takie prawo w ustawie kreowania oprócz parów dziedzi- 
cznych, parów dożywotnich? i czyli to dziać się może 
z wyłączeniem jak rząd zamierza ich potomstwa? Na 
tém tedy rzecz stanęła. Widzicie ztąd, że nie w je- 
dnych Prusach, ale i u nas jest Junkerthum, Co da- 
léj się stanie, publiczność oczekuje z ciekawością. Tym- 
czasem lord Wensleydale, jako zamianowany par przez 
królowę, zostaje już nieodzownie parem.  Nominacyi 
téj ani królowa bez uszczerbku dla tronu nie może się 
zrzec, ani lord Palmerston nieodstąpi od swego zamia- 
ru, i nowo kreowany lord tylko czeka na usunięcie za- 
chodzących przeszkód, aby zasiąść w Izbie wyższój. 
Poźnićj doniosę o rezultacie tego sporu, wywołanego 
przez morgue aristocratique, i wielce niepopularnego 
jak jest sama Izba lordów. W innym składzie okoliczności, 
i przy mnićj popularnóm ministeryum, takowy wybryk 
w parlamencie mógłby pociągnąć za sobą zmianę rzą- 
du. Lecz stronnictwa tak są teraz podzielone, rozbite i 
prawie niedołężne, że żadne nieczuje się być mocnóm 
do objęcia rządu. Ani też się kuszą o to; wolą, Że 
Palmerson stoi na czele rządu. Co więc słychać, ja- 
koby chciano go z „e fałszem. My wiemy źró- 
baśnie pochodzą. 
Rach mial u lorda Palmerstona posłuchanie 
arcybiskup kanterberski, z wielą księży różnych sekt pro- 
` testanckich, z proźbą o Scislejsze zachowanie w kraju, 
dnia niedzielnego. Przeciwnie jeden z członków parla- 
mentu wprowadza do Izby niższej kwestyą, aby Pałac 
kryształowy w Sydenham muzeum, wszelkie instytucye 
publiczne i biblioteki były w dni niedzielne otwarte dla 
ludu. Jak to rząd ma pogodzić, bez narażenia Się stro- 
nom, niewiemy. E 
Admirał Lyons ma w przyszłym tygodniu wrócić na 
morze Czarne dla objęcia komendy nad flotą angielską. 
Onegdaj był dla niego wielki obiad w City, na któ- 
rym sir Charles Wood, teraźniejszy minister admirali- 
cyi i wielu oficerów floty się znajdowało. Minister w po- 


dzięk iu za swój toast mówił z energią, wrazie deeg 
ees trwalego pokoju, za dalszem prowadzeniem Rosya niecierpliwą jest aby odzyskać za pomocą 


j i jego dobitniejszy wyraz przyjmowany | pióra p. Brunnowa, i zręcznóm pochlebstwem hr. Or- 
Ve pór JE Zo d jasno, że w City acz Se? Long to co straciła przez oręż, i zastąpić brak 
z kupców złożonem, duch nieprzestał być wojennym. |tryumf5w na polu bitwy dyplomatycznóm zwycięz- 
Lord Mayer na obiedzie prezydował. | twem. Forma jej rządu zbliża ją więcój do Francyi 

Szczególne są często prawa angielskie, a o czem tyl-| i Austryi niż do nas, i spodziewać się może więcój 
ko przypadkiem bywając przy wydawaniu wyroku na|niż w nas znaleźć sympatyi w naszych sprzymie- 
sądach można się dowiedzieć. Przytaczam przykład ją. | rzeńcach. Uwagi te ciężeć mogą na sercu naszych 
kie niebezpieczeństwo tu grozi zapozywając, m osoby pełnomocników i mnożyć trudności ich stanowiska. 
do poselstw zagranicznych należące. Henryk Hammond, Niebrak z drugićj strony powodów, nadających 
były sługa posła Brazylijskiego w Londynie, lecz od. | tym ministrom wagę równą z innymi dyplomatami 

rawiony ze służby, zaniósł skargę na sekretarza po-|z którymi będą w zetknięciu. Jeżeli przeszłość i o- 
selstwa o półtrzecia funta myta, które miało mu się | becność należą do Francyi i Austryi, przyszłość, mo- 
należeć. Sługa ten dee Ae, 3 Sprawę przed|żemy to bez zarozumieńia powiedzieć, należy do 
sądem, posłaniec z poselstwa przybyły utrzymywał, że| Anglii. Rosya ważąc na szali propozycye różnych 
odprawiono go za złe sprawowanie się i zarazem odwo- | członków negocyacyj, mnićj będzie zwracać uwagi 
~ ływał się do przywilejów, jakie w takich razach posłom | na to co już uczynili, niż na to co jeszcze uc g 
zagranicznym i ich sekretarzom służą. Sędzia w tedy| mogą. Francya wielkich dokonała dzieł na "es 
zapytał odprawionego sługę, czy mu było wiadomo wojny, a Austrya na korzyść pokoju, lecz świat Gier 
w jakiem zostaje położeniu przez zapozew zagranicznego | wdzięczny zapomina zwykle to co się stało Rt» 
posła w Anglii? Ten odpowiedział, że nie wie, wiedział | co się stać ma ceni według właściwćj wartości a 
tylko to, że nic złego niezbroił, Sędzia zatem kazał mu | często i ponad wartość. W tém jest właśnie pra- 
rzeczytać akt parlamentu ogłoszony za panowania An- wdziwa korzyść Anglii. 
ny — był on tego brzmienia. „Wrazie gdyby kto ważył ; Nieuczyniliśmy jeszcze wszystkiego cośmy mogli 
się pozwać posła lub sekretarzy poselstwa akredyto-|i powinni byli uczynić. Lecz to co uczynić jesteśmy 
wanego do dworu królewskiego w Anglii, lord kanelerz | zdolni, jest rzeczywiście zastraszające. Ze wszyst- 
winien takiego skazać na surową chłostę.* Oskarża- kich trzech mocarstw nam najłatwićj prowadzić 
. jący struchlał usłyszawszy czem mu zagrożono i na| wojnę. Finanse nasze są w jak najlepszym stanie, 
wielki śmiech obcych, począł się zwijać jak wąż | nasz kredyt jest nieograniczony. Nieutrzymując wiel- 
na wszystkie strony jak gdyby już leżał pod chło-|kićj siły wojskowćj w czasie pokoju, i zajmując się 
stą. Przemrukiwał jakieś słowa na obronę swą, gdy | jedynie handlem i wewnętrznemi ulepszeniami, wla- 
sędzia dał mu znać, że może sobie odejść i kazał nad- | liśmy może przekonanie w Rosyę, że nas zaczepiać 
to pisarzowi zwrócić mu 6 szylingów i 9 pensów, kwota | można bezkarnie, a usiłowania nasze w ciągu pier- 
jaką zwykle powód składa przy oskarżeniu. Powód o-|wszćj części wyprawy wojennćj rzeczywiście spa- 
debrawszy swe pieniądze i uradowany, że się tak wy- | raliżowane zostały. 
winął z pod aktu królowćj Anny, czmychnął w skok za] My zaczynamy dopićro rozwijać nasze siły. Mamy 
drzwi, co całą izbę sądową śmiechem napełniło. armię, która niczóm niejest jeszcze obok tego ja- 

„Jutro rano hr. Clarendon z kilku sekretarzami, wyjeż-|kąby się stać mogła wśród kilkoletnićj wojny, lecz 
dża na kongres do Paryża. Mieszkać będzie w Grand | już daleko lepszą niż w r. 1854. Mamy zresztą flotę 
Hotel de Louvre. Mówią, że posiedzenia kongresu przy- | zastósowaną do mórz na których ma działać, flotę 
spieszą się, bo mają rozpocząć się dnia 18 zamiast 21. | będącą najsroższóm jakie świat kiedykolwiek widział 
Posiedzenia te odbywać się będą pod prezydencyą hr. | narzędziem zniszczenia, jeżeli zwrócimy uwagę na 
Walewskiego, w rządowym Hotelu ministerstwa spraw | jej organizacyą i wyborną karność, rozmaitość jej 
zagranicznych. Krzeseł 12 dla pełnomocników było na-| okrętów i jedność owćj niepokonanćj siły tak po- 
przód obstalowanych, później rozkazano dwa więcej. |tężnćj szybkością ruchu. RZEC Ą 
Kto jednak ma w nich ząsiadać niewiadomo. Czy nie| Niech nikt nie sądzi, aby to yy "eg ne sły nij 
Prusy? albo czy nie pełnomocnik Rzeszy niemieckiej? | nia na jeden rok uczynione, których już ponosić nie- 


Za tydzień może rozwiąże się ta zagadka dyplomaty- | możemy. Rosya więcćj ogołoconą jest z ludzi niż 
cznych krzeseł. `" OP OMAY |« pieniędzy, pozbowioną ludności rolniczój i żywio- | od Konstantynowskiego fortu aż do Inkermanu, a huk 


łów do przyszłych armij, Austrya potrzebuje wielkich Léi kanonady zbudził wspomnienia ostatnich dni Se- 
ilii lez ata swą postawić na sorp TZ; bastopola. 4 j 
jedna Anglia może ponawiać i pomnaża że Je u- Według listu z Eupatoryi z 28 stycznia, na tój 
zbrojenia bez obawy upadku lub TZ osiłkyw, drugićj scenie krymskiego teatru, wśród bagien i 
Wspierana nieograniczonem handlem Co M xa Lë słonych jezior położonćj szerzy się skórbat w woj- 
na nieznużonym przemysłem jest ona mee? Gen sku, szczególniej z powodu częstćj odwilży ide- 
kredytem potęgą prawdziwie straszną Yacznie | szczów. Do tego przyczynia się także brak Świeże- 
A i go mięsa, gdyż Deg jego hi vice burze sze- 
rzynaj czyć Z ; ące się n zarnem ; ze muszą si 
przynajmniój zakończy tko tę bet Ze mjay kontentow rz Lagere solonem albo też Sy 
jój są wojnami ludu nie zaś raine Ki e wielblądów, koni, a nawet kotów. Dnia 28 stycznia 
go narodu umiejącego wytrwać, a% ce 80| wypogodziło się przecież i czyniono przygotowania 
dopnie. | Kafe kió- aby przeprawić resztę wojsk egipskich do Warny. 
Fakta te powinnyby wpajać w nas 1 dobie BaS W Eupatoryi otworzono także teatr, w którym dają 
BE przedstawienia w niedziele i czwartki. Grono arty- 


rzy nas tować będą zaufani 
7 ee łość. Niema przyczyny dal stów składa się z 20 osób; cena wnijścia jest dla 
oficerów 1V, franka dla żołnierzy */, franka. 


„ Czytamy w Times z i5go lutego: ? 

Ministrowie których wzmniosfem i zaszczytnóm jest 
posłannictwem, reprezentować Anglią na przyszłych 
konferencyach w Paryżu, słusznie przystępować mo- 
gą do swój pracy z głęboką niespokojnością i lek- 
kióm niedowierzaniem w jej skutek. Ciemność unosi 
się nad przyszłością, W którćj zakres wstąpić oni 
mają. Negocyacye przeszłoroczne i rozmiar żądania 
państw sprzymierzonych co do pewnój liczby pun- 
któw, mogą powstrzymać tę przesadzoną ufność 
w pokój, jaką ministrowie tego kraju zdają się żywić. 

Francya i Austrya ściśle są połączone z sobą i 
nie we wszystkich punktach zgadzać się mogą z W. 
Brytanią. Rzec można istotnie nieubiegając się za 
wrażeniem frazesów, że w wojnie téj Francya przed- 
stawia przeszłość, Austrya teraźniejszość a Anglia 
przyszłość. e 

Usiłowania Francyi w ciągu ostatnićj wojny były 
tak ogromne, a odniesione skutki tak świetne, że 
może sobie przypisywać tę ważność, jaka się należy 
państwu, które Śmiało i sumiennie wystąpiło do 
walki i najskutecznićj przyczyniło się do stanowczćj 
sławy tryumfu. 

Austrya jakkolwiek nic nieuczyniła w interesie 
wojny, chełpić się może jednak że wiele uczyniła 
w interesie pokoju, a ponieważ cel jej może być 
uważany za jednorodny z celem Francyi, państwa 
te łączą w sobie cały wpływ, jaki przeszłość i te- 
raźniejszość mieć może na innych członków kon- 
ferencyi. 

Cesarz Francuzów stanowi niewątpliwie w całym 
ciągu negocyacyj, prawością i otwartością swego 
postępowania szczęśliwy kontrast z dwuznacznością 
swoich poprzedników Burbonów i Orleanów, a mia- 
mowicie co do chęci trzymania z Austryą i działa- 
nia z nią wspólnie. 


mocarzów, popełniłby zbrodni której 
Í S ejby mu nasza 
godność i nasza wraźliwość nieprzódkowjey nigdy. 


sięgające do początku lutego; dzisiaj zami 

jające ; j zamieszczam 
doniesienia ze strony rosyjskićj podane, a iini: 
Ca ae: działań 
o £igo stycznia przesłan j ii 
ogłoszony zaś w Ruskim Aga R = 


„Od igo do 26go stycznia nie zaszło nic ważne- 


strzelaniu z obu stron cofnął się oddział nie j 
` e , przyjar 
cielski do Urkusta.— Według wiadomości z Eupato- 


mię najsilniejsza kanonada jaka miała miejsce od 
chwili wzięcia Sebastopola. Mimo ciemnćj nocy śpie- 
szono zewsząd na wzgórze Cathearta (najwznioślej- 
szy punkt na wyżynie przedsebastopolskićj gdzie 
pochowano kilku jenerałów angielskich, a międz 
innymi Cathearta. P. R. Cz.), aby zobaczy Cen sch? 
dzieje i jaka jest przyczyna tój kanonady. Sześć 
wielkich łodzi mające na pokładzie znaczną liczbę 
rosyjskich żołnierzy, przypłynęły od północnego 
wybrzeża zatoki aby wysadzić ich na wybrzeże po- 
łudniowe. Trudno zgadnąć w jakim celu przedsię- 
brano to działanie. Według mniemania jednych, 
łodzie te wysłano dla rozpoznania bliższego co się 
dzieje w ruinach Sebastopola; lecz nie zdaje się to 
prawdopodobnóm, gdyż Rosyanie we dnie i za po- 
mocą perspektyw daleko lepićj i wygodnićj rozpo- 
znawać mogą południową stronę z wyniosłego pół- 
nocnego brzegu. Inni utrzymują, że wyprawa ta miała 
na celu obejrzenie zatopionćj w zatoce floty rosyjskićj. 
W obozach albowiem naszych utrzymuje się wieść 
bajeczna, że wszystkie okręty rosyjskie przytwier- 
dzone są na linach pod wodą, iże znów kiedyś za- 
topione trójmasztowe olbrzymy i cała flota rosyjska 
wynurzy się z fali. Cokolwiekbądź , wyprawa tych 
sześciu łodzi jest dzisiaj zagadką. Francuzi rozpo- 
częli do nich silny ogień z bateryj nadbrzeżnych i 
utrzymują że jednę z nich przedziurawili i zatopili. 
Na te strzały francuskie odpowiedziały przesiągłym 
grzmotem wszystkie warownie i baterye rosyjskie 


Deeg = 
urs krakowski z dn. 20 
żądają 1067/,, pł. 106, — Eer 
107!/ą. — Ruble sr. nowe żąd. 104, pł. 1038. — > 
cygiery nowe ż. 111'/ą pł, 1107/ą. — Cwancyg. ëng 
Ah ËM e EE peryały ż. 359/,. 85, pł. sk 
Dukaty austr. holend. ż. 20*/,, płacą. 20'/ą: — 20-franki 
żądają 357o, pł. 35. — Listy zast. 'polskie z kuponami 
żąd. 100, płac. 991. — Listy zast. galic. z kuponami 
ż. 88*/,, pł. 88!/,. — Listy Indemn. z kupon. ż. 77!/ 
płacą 77. a 
Kurs lwowski z dn. 16go lutego. Dukat ho- 
lenderski złr. 4 kr. 53. — Dukat ces. złr. 4 kr. 56, — 
Półimperiał ros. dr, 8 kr. 30. — Rubel ros. złr. 1 kr. 38 
Talar pruski złr. 1 kr. 82. — Polski kurant i pięciozłotó. 
wka złr. 1 kr. 12. — Kurs list. zast. galic. stan. Instytucie 
kredotowym: Instytut kupił prócz kuponów 100 po złr. — 
kr. — m. k. — Sprzedał 100 po złr. — kr. —. — Da- 
wał za 100 złr. — kr. —, — Żądał złr. — kr. —. 


Kurs wiedeński z 19 lutego. Metaliki 83 '/,. Nowa 
pożyczka 65'/,. — Akcye Banku wiedeń. 1033. — Akcye 
kolei żelaznćj północ. 252. — Agio od złota 9,— od 
srebra 5 — Oblig. uwoln. grunt. 7614. — Pożyczka 
ostatnia narodowa 84 !/g. 


s 
Przegląd polityczny. 


D tel 

esze telegraficzne. 

Paryż 18 Ee Dłńsiejszy Lage A ébats 
pisze, że Turcya postawi przy KZ? Miko? aryżu 
warunek, aby Rosya nie Syer i ZZ Sien, 


z ieco spad a. 
W skutek tego gt? mówi, że z pożyczki an- 


t. 
vii — WW jl. fst. będą teraz potwierdzone, 


Wysokie c. k. ministeryum finansów , mianowało 
dekretem z 29 stycznia 1856 r. nr. *5%5/,, adjunkta 
przy prokuratury finansowej Dra Jakóba, Kulczy- 
ckiego radcą finansowym; radcę zaś sądu okręgo- 
wego w Złoczowie Dra Feliksa Szlachtowskiego, tu- 
dzież praktykantów konceptowych galicyjskiej pro- 
kuratury finansowej: Dra Jana Jamińskiego, Dra 
Józefa Zucker-Giżowskiego i Dra Edwarda Podlew- 
skiego, adjunktami prokuratury finansowój przy 
lwowskiej pr, kuraturze finansowej, a nowo systemi- 
zowanych sześć posad adjunktów 2éj klasy przy u- 
rzędzie wspomnionym nadało c. k. ministeryum fi- 
nansów następującym: pierwszą konceptowemu pra- 
ktykantowi galicyjskiej prokuratury finansowćj Dr. 
Feliksowi Misky, drugą koncepiście galicyjskiej fi- 
nansowćj dyrekcyi krajowój Dr. Ludwikowi Bobo- 
wnik, trzecią praktykantowi konceptowemu galicyj- 
skiej prokuratury finansowój Dr. Antoniemu Łęp- 
kowskiemu, czwartą referentowi pomocniczemu przy 
galicyjskiej prokuratury finansowój Dr Maryanowi 
Laneri, piątą sekretarzowi sądu okręgowego w Zło- 
czowie Dr. Michałowi Trusz — wszystkie te pięć 
prowizorycznie, szóstą zaś posadę stanowczo pra- 


tarnó SST Sigg przy- 
ipin warunków, jeźli przyjdzie do zawarcia 


pokoju. 


Hr. Orłow miał dopiero we Środę rano 20go 0- 
puścić Berlin i udać się na konferencye do Paryża. 

Parlament wysp jońskich odroczony jest z 1 marca 
na i maja. 


mych; w naszą przysz k i iosłe- 
czegoby oni e Kei dziś zająć dały msi 
go, równie kierującego stanowiska, fi Ta w Pac 
40stu, lord Castelreagh przy mëtteg p ch walki 
ryżu. Mamy pieniądze i gotowi jeste "E żądać 
a czegoż dyplomata z wzniosłym umyć dą. 
może więcój, jak być organem takiego rą traktat 

Jeżeli pełnomocnicy nasi słuszny diw Sie 
oddamy im poklaski, jeżeli niesprawie Niechaj nade- 
niech będą pewni naszego poparcia. Niechaj 


—— 


Kronika miejscowa i zagtaniczna, 

— W Berlinie krąży anegdota mnićj więcćj opowia- 
dana następnie: Niedawno temu królowa odwiedziła sklep 
Gersona i zwróciła uwagę na piękny szal. Usłyszawszy 
jednak, że cena jego wynosi 1800 tal, wahała się go 
kupić i wyszła mówiąc, że chce wprzódy poradzić się 


"mie 


4 CZAS z Czwartku 21 Lutego 1856. 


(eo angesehen werden wird, als wenn er in die Ueberweisung 
seiner Forderung auf den obigen Entlastungs - Capitals -Vor- 
|sehuss nach Massgabe der ihn treffenden Reihenfolge einge- 
|williget hätte , und dass er ferner: bei der Verhandlung nicht 
|weiter gehört werden wird. Der die Anmeldungsfrist Ver- 
siumęnde yerliert auch das Recht jeder Eipwendung und je- 
des Rechtsmittel gegen cin von den erscheinenden Betheilig— | 
ten im Seine $. 5. des kas. Patentes vom 25. September 1850 

getroffenes Ucbereinkommeń, unter der Vorąssetzung, dass 
seine Forderung nach Mass ihrer biicherlichen Rangordnung 
auf das Entlastungs-Capital iiberwiesen worden, oder im Sinne 
des $. 27 des Kais. Patentes vom 8. November 1853 auf Grund 
und Boden versichert geblieben ist. 

Aus dem Rathe des k. k. Kreisgerichtes. 
Tarnow am 16 Jänner 1856, 


z zzz 


Przyjechali od 19 do 20 lutego. 

HOTEL POLLERA. Książe Lichtenstein feldmarsza- 
łek porucznik z Wiednia. Patriky E. Dr. ged, Harisia- 
di Krzysztof bojar z Wołcszczyzny, Br. Kallisny oficer 
z Pragi. 

HOTEL DREZDEŃSKI. Kornelia hr. Draskovich wł. 
dób:-z Wiednia. Leo v. Thcmckovicz obyw. z Kluzy. 
Antcnina Uznańska właśc. dóbr ze Lwowa. Siemoński 
Władys'aw hr. wł. dóbr z Barwałdu. 

HOTEL ROSYJSKI. Jéj Excelercya. Wanda br. Ca- 
boga, Anna hr. Głogowska wł, dóbr z córką Oktawią, 


Jen Papi zarz. dóbr z Wiednia. 
[EE 


KOLEJ ZELAZNA 


Pociąg osobowy z Krakowa do Mysłowie 
, . fo godz. Zgićj min. 80 2 rana. 
Odchodzi ` Pociąg pocztowy z Krakowa do Mysłowic 


` lo godz. 10tój przed południem. 

Pociąg pocztowy z Mysłowic do Krakowa 
lo godz. 3cićj min. 55 po południu. 
Prayshodai Pociąg osobowy z Mysłowic do Krakowa 

o godz. 12téj min. 51 w nocy. 


URZĘDOWE. 
(342) Cirkulare 


an die simmtliche k.k: Bewirks-Amter. 
[N. 2677.] Von Seite der Wadowicer k. k. Kreisbehórde 
wird hiemit bekannt gemacht, dąss zur Sicherstellung der Ma- 
terialien und Arbeiten zu den Strassen-Conservations-Baulłch- 
keiten in dem Makower k. k. Strassenbau-Bezirke, u. z. in 
den Wegmeisterschaften Maków, Jordanów, Spytkowice, Mszana 
dolna auf der Zten Karpathenhauptstrasse, dann Spytkowice 
und Jordanów auf der Spytkowicer ungarischen Hauptstrasse 
N. 9, endlich in der Wegmeisterschaft Klikuszowa auf der 
Neumarkter- Ungarischen Verbindungsstrasse N. 11 fir die 
3-jihrige Bauperiode 1856, 1857 und 1858, — oder aber bloss 
für das Jahr 1856 eine zweite Offert-Verhandlung am Ż7ten 
Februar jA in tod Makgwer k. k. Bezirkskanzlei Vormit- 332 Franz Fox; 
tags um r abgehalter werden wird. z9 1777 + 
Tas Praetium fisci für das tste Jahr 1856 beträgt 7276 fl. = ah odeia WERE” 144 Mathias Mleczko ; 
42 kr. CMze, wovon jeder Offerte das 10%, Vadium anzu- aus. Międzybrodzie : Haus-Nr. 1 Thomas Białek, — HN. 
schliessen ist. 6 Franz omik, — HN. 8 Mathias Duray, — HN. 49 Johann 
Die weiteren Licitations- Bedingnisse werden am gedachten Sadlik, — HN. 50 Franz Czulak, — HN. 61 Kantius Romik, 
Licitations-Tage dortorts bekannt gegeben werden. HN. 64 Leopold Konior, — HN. 68 Johann Szyjota, — HN. 
Wadowice den 17. Februar 1856. 88 Sebastian Iskierka, — HN. 89 Josef Kołek, HN: 90 Peter 
> Pszczółka, — HN. 102 Franz Konior, — HN. 107 Nikolaus 
sk, Sadlitz, — HN. 115 Thomas Sadlitz, HN. 115 Mathias Koło- 
(343) Cirkulare W dziejczyk, — HN. 136 Jakob Flissek, — HN. 137 Albert 
an sdmmtliche k k. Bezirks- Am'er. Kasperek, — HN. 151 Franz Matuszczak, — HN. 153 Albert 
[N. 2676.] Von Seite der Wadowicer k. k. Kreisbehörde etc HN EN sa «m EE adi 
wird hiemit bekannt gemacht, dass zur Sicherstellung der Er- et gie, ikolaus. Grabski; 
fordernisse für den Neubau der Osielecer Skawafluss-Briicke 


aus Mozy: Haus-Nr.-8 A Leśniak, — HN. 8 Stefan 
N. 321 in dem Makower k. k. Strassenbau-Bezirke eine zweite Leśniak, — HN.: 12. Markus Zątęk, — HN. 19 Michael Ko- 
Licitation am Z6sten Februar 1856 in der Makower k. k. Be- 


zirkskanzlei Vormittags um 9 Uhr abgehalten werden wird. 


řek, — HN. 43 Andreas Stwora, — HN. 30 Johann Han- 
kus. — HN, 61 Johann Sablik, — HN. 88 Anton Skrudlik,— 

Der Fiskalpreis beträgt 4467 fl. 17, kr. OMze und das 
Vadium 10. 


HN. 189 Josef Folek, — HN. 67 Martin Blachura, — HN. 77 
Jakob Felscher — 
Die weiteren Licitations - Bedingnisse werden am gedachten zur Rückkehr in ihre Heimath, und zum Ersoheinen auf 
Licitations-Tage dortorts bekannt gegeben werden. 
Wadowice den 17ten Februar 1856. 


den Assentplatz binnen vier Wochen vom Tage der letzten 
Einschaltung dieses Edicts vorgeladen, weil nach Verlauf die- | 
be 
Edikt. 


ser Frist gegen dieselben das Auswanderungs=Verfahren nach 
dem hohen Patente vom Jahre 1832 eingeleitet werden wird. 

[Nro 2892.] Vom Tarnower k. k. Kreisgerichte wird mit- 
telst gegenwärtigen Edictes bekannt gemacht, es habe wider 


K. k. Bezirksamt Kenty am 10. Februar 1856. (289-2-3) 

dem Wohnorte nach unbekannten Erben des Josef Rzążewski 
als: Ludwig Rzążewski, Viktoria Rzążewska , Josef Bilerius 
wski, Mathias Rzążewski, Anton Rzążewski und Hilarius 
Kornelius 2ung Rzążewski oder ihre Erben Hr Eduard Dzwon- 
kowski wegen Zurechterkennung : dass alles Recht zu dem 
über der Gütern Gromnik Libr. Dom. 116 pag. 298 n. 68. on. 
zu Gunsten der Puppilarmasse nach Josef Rzążewski intabu- 
lirten gehuldforderung per 12,000 fl. s. NG als verjährt er- 
loschen sei, diese Śchuldforderung für lóschbar. erklärt und 
aus dem Lastenstande der Giiter Gromnik zu lóschen sei. Un- 
term 29ten November 1855 Z. 2892 Klage angebracht und um 
richterliche Hilfe gebeten, woriiber zur miindlicher Verhand- 
Jung auf den 16 Aprill 1856 10 Uhr V. M. festgesetzt wurde. 
Da der Aufenthaltsort der Verlangten unbekannt ist, so hat 


K. k. ausschl. priv. allgemein beliebtes 


ŚNI UTU OVANIN 


i Op 'WASSEI vAN 
K J. Gi. Popp, 
prak. Zahnarzt und Privilegiumsinhaber in Wien, Stadt, Goldschmidgasse 604. 


Da dieses durch 1000 der anerkennendsten Zeugnisse von den hervorragendsten Autori- 
Bräten bewikrte — bei dem sich täglich steigernden und zehnfach vermehrten Bedarfe in jeder 
| Havshaltung nothwendig gewordene und erprobte Mundwasser selbst von hohen und höchsten 
Herrschaften besonders als eines der vorzdglichsten Konservirungsmittel fór Zähne und Mund- 
theile benutzt, sowie von den renommirtesten Aerzten verordnet wird: so Table ich mich jeder 
Aweitern Anpreisung ganzlich uberhoben. (149-1-9) 


Deg Zepp gert kob tee bé 
Królewsko-praskiego fizyka obwodowego Dr. KOCHA cukierki zielne <> * 


działają EES jak to najpewniejszemi dowodami śtwierdzono EE za pomocą swych mnogich pierwiastków 
z szczególnie dobranych soków ziół i roślin, przeciw kaszle wt, chrypee, duszności w sZy, za- ER 
fiegmieniu itd. ponieważ w tych przypadłościach wszystkich łagodząco , uśmierzająco i szczególnićj | ze 
dobroczynnie wpływają SS pozyskują tóż one coraz to wzrastające zaszczytne uznanie w najdalszych 
stronach i dla tego zostały na sprawozdanie skuteczności przez króli, wyższą radę lekarską świeżo 
przez królewsko-bawarskie ministeryum państwa uprzywilejowanenmi. 

Aby uniknąć sfałszowań, należy dobrze baczyć, że == Dr. Kocha krystalizowane cukierki zielne tylko w po- 
dłużnych , obok znajdującym się stęplem opatrzonych, właściwych pudełkach po 20 i 40 kr. mk. są zapakowane i że ta- 
kowe w Krakowie jedynie tylko stale prawdziwe w zapasie są u Józefa Bartla, podobnież w An- 
drychowie u Wojciecha Zawilskiego, w Białój u Józefa Bergera i Kar. Demskiego, w Bochni u Pawłą Niedzielskiego, 
w Brodach u Neumanna Kornfelda, w Busku u aptekarza Piotra Nestorowicza, w Czerniowcach u Ign, Schnircha, i Th. 
Zachariasiewicza, w Dembicy u apt. Ferdynanda Herzog”, w Dobromilu u Ludw. Steleryka w Dynowie u aptekarza Fe- 
liksa Baranieckiego, w Gorlicach u Ign. Łukasiewicza, w Gurahumorze u Karola Laisera, w Jarosławiu u Ign. Baja- 
na, w Jaśle u braci Podgórskich, w Kentach u aptekarza Joh. Jarschela, w Kołomei u 8. Wieselberga, w Komornie u a- 
ptekarza Aleks. Emperle, w Zancucie u Ant. Swobody, we Lwowie u aptekarza Franciszka Tomanka, u A. Czyrniańskie- 
go, w Lisku u Adama Borejko, w Myślenicach u Jac. Dziegielowskiego, w Neumarku u Karola Laura, w Przemyślu u 
Edw. Macbalskiego , w Przeworsku u aptekarza Franc. Kuhna, w Rzeszowię u Ign. Schaittera, w Samborze u J. Rosen- 
heima, w Sadagurze u apt. Aleksandra Grabowitza, w Sanoku u Jana Jąklicza, w Sendziszowie u Jana Kownackiego, 
w Sniatynie u Marcellego Niemczewskiego, w Stanisławowie u aptekarza Jana Tomanka, w Tarnowie u Jos. Jahn, w Tar- 
nopolu u Marcina Śchlifki, w Wadowicach u Schwarca i Heineza, w Wieliczce u F. Charskiego, w Zaleszczykach u J. 
Kodrębskiego i spółki, w Złoczowie u A. Gottwalda. 


Einberufung's-Kdict, 


[ad Nr, 671.| Von Seite des k, k: Bezirksamtes Kenty 
werden die auf den Assentplatz berufenen und unbefugt ab- 
wesenden militirpflichtigen Individuen, und zwar: 

aus Kenty: Haus-Nro 20 Franz Mrozowski, — H.-N. 26 
Ignatz Syrek, — HN. 26 Johann Sak, — HN. 106 Johann 
Nowak, — HN. 157 Valentin Zuberski, — HN. 297 Adalbert 
Wenzel, — HN. 371 Stanislaus Hałat; 

aus Witkowice: Haus-Nro 90 Johann Gawenda, — H.-N. 
5 Adalbert Wojtak, — HN. 125 Josef Semik; 

aus Kancsuga: Haus-Nro`32: Johann Kleszcz; 

aus Osiek: H.-N: 79 Laurenz Klenczar, — HN. 139 Mar- 
tin Czerwień, — HN. 139: Josef Czerwień, — HN. 256 Franz 
Sołtysik, — HN. 37 Johann Kotlarz; 

aus Matec: Haus-Nro 2 Josef Drzewicki, — HN. 35 Valentin 
Pałeczko, — HN. 5t Adalbert Honik; 

aus dęki: H.-N. %% Marek Berger, — H-N., 86 Martin 
Szezyrbowski; 

aus Bielany: H.-N. 91 Leon Kerger, — HN. 142 Barthls 
Barcik; 

aus Nowawieś: H.-Nr. 5 Isaak Hechter, — HN. 112 Ad- 
albert Szufla; 

aus Porombka: H.-Nr. 52 Andreas Legut, — HN. 196 Ma- 
thias Drozdzik; 

aus Czaniec: Haus-Nr. 256 Johann Kowalczyk, — HN. 292 
Johann Bwornik; 

aus Bulowice: Haus-Nr: 97 Thomas Adamus, — HN, 102 
Franz Niemczyk, — HN. 441 Stanislaus Kwaśniak; 

aus Kobiernice: Haus-Nr. 39 Franz Dembak, — HN. 54 
Josef Matejko, — HN. 59 Adalbert Sadlik, — HN. 139 Jo- 
hann Dorzak, — HN. 136 Johann Kaspera, — HN. 111 Paul 
Heredziak ; 

aus Wilłamowice: Haus-Nr, 211 Josef Duchlik, — HN. 


eelere reese EE RE 
(1559) GŁÓW NY SKŁAD (10-16) 


BR BS RE A EW 
prawdziwej rosyjsko-chińskićj ` 


karawanami sprowadzanćj w paczkach 4 funtowych oplombowanych, */4 funtowe paczki herbaty czar- 
nój z kwiatem na rubli e: 14, 2, 24; 3, 4, 6, 8, czyli złr. 3, 34 45, 59, 7, 12, 15, 4/, funta her- 
baty żółt. ver, 5, 6, czyli złr. 10, 12, eprócz tego herbatą w kulach, za kulę złr. 2, w formie cegły 
za 1 funt złr. 2 — znajduje się u Karola Herrmanna w Krakowie. Wieloletnie stosunki handlowe 
z Rosyą postawiły mię w możności zaopatrywania mojego składu ciągle w dobór najlepszćj herbaty 
rosyjsko-chińskićj karawanami sprowadzanćj. 

Wszelkie przezemnie dostarczane gatunki herbaty karawanowój są szczególniejszćj dobroci i na- 
leżą do najprzedniejszych, które starannie zapakowane, zachowują w przewozie swoje pierwotne wła- 
sności, nig tracąc nie ze swój ożywczćj naturalnćj mocy, nieosłabiając nerwów byn'jmnićj — pod 
czas gdy inne gatunki herbaty sprowadzane morzem, pod wpływem powietrza i wilgoci morskićj zo- 
stają pozbawione tych zalet, mianowicie delikatnego smaku aromatycznego. Tak zwietrzałćj herba- 
i cie nadają sztuczny zapach kwiatem Ole% fragrans Vhl. itp. z wielkim atoli ludzkiego zdrowia u- 
szczerbkiem, gdyż surogat ten działając mocno na nerwy, sprawia draźliwym osobom bezsenne nocy, drzenie członków. 
a co najgorsza, osłabia żołądek. Gdy jędnak z różnych stroa, mianowicie z Brodów mnóstwo pośle łnićj herbaty z Nag 
glij na stały ląd, a następnie w kraje e. k. austryackie i ine wprowadzanćj mają podrabiane etykiety i są na sposób 
ruski oplombowane uchodząc za prawdziwą rosyjsko - chińska herbatę, widzę się przeto spowodowanym ostrzedz kupują- 
cych, donosząc, iż przezemnie sprowadzana herbata przychodzi wprost z Rosyi już moją firmą opatrzona i oplombowana 
w !/,-funtoyych paczkach, o czóm kążden kupujący przekonać się może, wziąwszy Z mojćj najlepszćj herbaty 1 funt za 
złr. 3, a gdzieindzićj takżę 1 funt za złr. 7 do 12 i niech w równych częściach każdą z osobna, w jednakowćj ilości wody 
zrobioną porówna, wtedy okaże się, że moja herbata pomimo że o wiele tańsza, jest nierównie lepszą od dwa razy droż- 
széj z Brodów lub skądinąd kupionćj herbaty, którą, w znacznych transportach z Brodów na całą Galicyą w paczkach 
jedno-funtowych oplombowanych rozsyłaną zostaje, jak to dowody przezemnie posiadane każdego przekonać mogą. Po- 
daję tu zarazem do wiadomości Szangwnćj Publiczności, że w całój Bos) tańszćj herbaty niema jak 1 funt wagi rosyj- 
skićj albo polskićj po rub, sr. 1 La czyli złr. 2 1/ą m, k. sr., na tańszą cenę Rosya nieposiada herbaty. 

Tejże berbaty nabyć można w handlach pod firmami: 
w Agram B. Bivanovich, w Josefstadt Ed, J. Traxler. « Raeszawie E Jaśkiewiczą. 


Licitations-Ankiindigung. 

IN 1669.] Wegen Liefernng von 34 Stück verschie- 
denen, Stellungen und eicigen anderer Kanzlei Einrich- 
tungssticke fir deg k. k, Mappen Archiv in Krakau wird 
bei dem Qekonomete der k. k. Finąnz-Landes-Direktion 
in Krakau am 22ten Februar 1. J. eine öffentliche. Ver- 
stęigerung sbgeęhalten, werden. 

Der Ausrufspreis betragt 957 A. 15 kr CMze ynd 
das von jedem Lizitanten zu erlegende Vadium 96 fi 
ÇMze die übrigen Lizitątionsbydingnisse: können bei dem 
genannten Oekonomate eingesehen werden, 

Krakau am 12teu Febnuar 1856, (318--3) 


mission in Krakau pe 16 Juli 1855 Z. 3721 für obige Güter 

Sułow ermittelten dondentlastungskapitals pr. 9741 fl. 25 kr. 

C. M., diejenigen, ww Hypothekarrecht auf den ge- 

nannten Gütern wt me ` aufgefordert, ihre Forderun- 

gen und Anspriiche get. ci bis zum letzten März 1856 bei 

diesem, k. k. Gerichte schriftlichgoder mündlich, anzumelden. 
Die Anmeldung hat zu enthalten : 

a) die genaue Angabe des Vor- a Zunamens, dann Wohn- 
ortes (Haus-Nro.) des Anmelders und seines allfälligen 
Bevollmächtigten , welcher eine mit den gesetzlichen Er- 
fordernissen versehene und legalisirte Vollmacht beizu- 
bringen hat; 

b) den Ce der angesprochenen Hypothekarforderung, soz 
wohl bezüglich des Capitals, als auch der allfälligen 
Zinsen, in so weit dieselben ein gleiches Pfandrecht mit 
dem Capitale geniessen ; 

c) die biicherliche Bezeichnung der angemeldeten Post, und 

d) wenn der Anmelder seinen Aufenthalt ausserhalb des 
Sprengels dieses k. k. Gerichtes hat, die Namhaftma- 


das k.k. Kreisgęricht zu deren Vertretung und auf ihre Ge- | _——.. = c, a pna aS E a 111 Białéj Karola Haempel. H Jarosławiu Bracia Juśkiewicz. w lozwadowie Karol Marecki. 
fahr und Kosten: den hiesigen Landes- und Gerichts-Advoca= $ kładu dl A h L „ Bernie Franc. Willmann. „. Kołomei Th. Zacharyasiewicz et C. „ Samborze Fr. Karola Gilatowski i 
ten Dr. Stojałowski mit Substituirung des Advocaten Dr. Grab-| IN. 16.] Dyrekcya gal. zakładu dla ciemnych we «eo | Bochni Paweł Niedzielski, „ w» Zachar. Krzystofowicza, ` „ Bemlinie F, G. Janeovits. e 
czyński als Curator bestellt, mit welchem die angebrachte | wie składa najczulsze podziękowanie W. Ewie Chojeckićj Ą $ 1 Borgh Si 
Recł he nach der fiir Galizien v kriek Gorit „ Buczaczu J. Czerkawski. „ Komornie Karol Borghese. a Bissek Franc. Pokorny. 
ege werden ery vorgeschriebenen: Gerichts- | zj, sdarowaną de tegoż sur? eegen, Aën, äs „ Cieszynie ©.: J. Breitkopf Leibach Jan Klebel. a Temeswarze Joh. Jaiba 
D ` D Lk . . . mm J H |. 1 bk 

Durch dieses Edict Weg — die Verlangte. erinnert, wów: dniś''1 1 lutego kosę S (316) a e E. Ostruschką. „ Lwowie Jan Klein. » Tarnowie Jos, J bn, 
zur rechten Zeit entweder selbst zu erscheinen, oder die er- e dÉ Myślenicach Jan Dzięgielowski. 7 k 
forderlichen Rechtsbehelfe dem bestellten Vertreter mitzuthei- Kundnachan g. » Qzerniowcach Th. Zacharyasiewicz. e? 23 ERA n Turce u A. Czyrniańskiego. 
len, oder auch einen andern Sachwalter zu wählen und die- n e Jos, Różański. „ Nowym Saczu J. Kosterkiewicza wd, „ Udynie Giovanni Battiste Amarli. 
sem Gerichte anzuzeigen, überhaupt die zur Vertheidigung Donnerstag den 21ten wórden Sg Zator und Freitag | „ Dzikowie Narcyz Giryński. „ Neutitschein Vin". Stumpf. „ Wiedniu F. B. Geitler Riemerstrasse. 
dienlichen vorschrifsmässigen Rechtsmittel zu ergreifen, indem | den 22. Februar I. J. za Oświęcim Vi jedem Tage 80 „Drohobyczu Ch. Piroszka. „ Ołomuńcu J. P. Hackensóllner. D » Dienstl et Meinl Strauch- 
éi re pałę kan rj E entstehenden Folgen | Stück tberziiklige k. k. Dienstpferde im öffentlichen Ver- | „ Eger R. W. Diehl, „ Peszcie A. Thallmeyer et Comp. gasse N. 238. 
A apepre Rathe des, k. k, Kreisgerichtes. steigerungs Wege g'gen gleichbare Bezahlung an den|„ Grosswardein J. C. Róssler. „ Przemyślu Edw. Machalskiego. „. Wadowicach Ig. Brosig. 

Tarnow den 31ten Dezember 1855, (294-—3) Meistbietkenden verfiussert. Wovon die allgemeine Ver- » Gablonz Franc. Piętsch. „ Pradze V. Maader. „Zaleszczykach J. Kodrębski et Com. 

OKIENNE = HF —— | lautbarung geschieht. y „ Josefstadt J. E. Potsch. „ Pradze J. B, Chlumetzki. Znaim Jos. Schwarzer. 

[N. 3489] A E dY kt (277--3) Vom Commando der mahrisch-schlesischen 195ten Corps Karoł Herrmann w Krakowie. 

Vom K. k. Tarnower Kreisgerichte a in Folge Ein- Pro Conto Division. e RE DEENS p 
schreitens des Herrn Adalbert Bandrowski Micherlichen Be- Zator am 16ten Februar 1856. (323--3) |E W kluczu Zarzeckim hr. Włodzimierza Dziedu- |z Wiednia sprowadzona i mało co używaną jest za fl. 
sitzers und goczugsberechtigten der im Bochniaer Kreise lie- i szyckiego własnym, d 5830 w mon. konw. do sprzedania. Bliższą wiadomość 
E vd KÉ 0 aap mera. ae eigent z : E ES Folwark weg ierka powziąść można u pana Sokołowskiego w Krakowie. przy 

E z un oT KI iuis er uweisung g5 $ ili + 4 D D f 

des mit Erlass des k.k. Grundentlastungs - Ministerial - Com- pi 3 ei e (e Li É y. 600 morgów rozległy, tudzież ulicy Floryańskićj mieszkającego (327-1-3) 


Folwark: Kramarzówka |©: © Teatr polski w Krakowie. 


nk r Ś We czwartek d> 21 lutego na benefis Rozalii i $ 
Kilkaset centnarów do 450 morg. rozległy, od 1go lipca r. b. na lat sześć ksandry Ładnowskich Ziemia ohionn aree 


, do wydzierżawienia. Bliższ4 wiadomość wdziela zarząd dya w 3ch aktach z francuzkiego pp. A. RIŁA. 
SIA A dóbr Zarzeckich ostatnia poczta Jarosław.  (%40-1-3) | Deslandes, tłumaczona na polskie przez Annę Belejowską. 
| RACE ZFA zrob Zakończy Recepta ma cholerę, komedya w 1 
jest J9 sprzedania, M d i ta wi e d A akcie ze śpiewkami. 
hurtem lub CZĘSCIOowo. Ke are CRS d C. k. Teatr niemiecki w Krakowie. 


Bliższa wiadomość u p- J Czecba w głównym Rynku D € W piątek dnia 22 na powszechne żądanie Län 
pod N. 453. (8833-1-4) Fabryki Brandmajera z Chamounix, wielka Kreien kora 
EE EE geg, n>jświeższćj mody, w maju roku zeszłego|tach z baletem, muzyka Donizettego. 


Do P. T. posiadaczy gorzelń. SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 


Obecnie bawię w okolicy Rzeszowa, jeżeli więc paro- 


chung eines hierorts wohnenden Bevollmächtigten, Zur wie właściciele gorzelń, mojćj rady zasiągnąć zamyśla- | -Š w lin. par. podług |powietrza | , Kierunek i f Zjawiska Zmiana ciepła 
Annahme gerichtlicher Verordnungen, widrigens dieselben |]%, proszę o tém pecztą W Rzeszowie poste restante u- | | $ przy  |Reaumura| względna | * natężenie wiatru napowietrzne w ciągu dnia 
lediglich p nn an den Anmelder, und Läd wiadomić mnie, ją zaś każdemu wezwanin, choćby w naj- 0 Reaum - c | — od | do 
mie Sone Zastellunę, SE EC | en | cdleglejsze, okolice Galicyi, zadosyć UCZY, vig. 19| 21330” 29] 1. 0 2, 91 wpn; wschod. słaby | pochmurno 
Zugleich wird bekannt gemacht, dass derjenige, der die « Gumbinner z Berlina prak. technik 10|329 53|7 1 6| 9% wschodni » pogoda z chmurami ST A 
Anmeldung in obiger Frist einzubringen unterlassen wiirde, (274-1-2) gorzelnictwa. " |ao| daan 941 — 1 2 94 pn. wschodni +. pochmurno 


Antoni Kłobukowski Redaktor odpowiedzialny. w Drukarni Czasu. Czapliński Antoni rządzca drukarni 


